eńto czekowe P. K. O. Poznań nr. 204115, 


Z DODATKAMI: „OPIEKUN MŁODZIEŻY“, 


~“ wychodzi 8 razy tygodniowo we wtorek, czwartek i sobotę rano. — 
wynosi dla abonentów 1,50 zł x doręczeniem 1,65 zł miesięcznie, 
Kwartałnie wynosi 4,50 zł z doręczeniem 5,05 zł. 


Przyjmuje stę ogłoszenia do wszystkich gazet. 
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wrażenie wystąpienia Brianda 
w Berlinie, 


W tutejszych kołach politycznych pio- 


Stańowcze wystapienie Brianda 
przeciw Stahihelmowi i wysuwa- | 


Cena ogłoszeń: Wiersu w wysokości 1 milimetra na stronia 6-łamowej 15 gr, 
na stronie 8-łamowej 50 ge, na 1 stronie 60 gr. — Ogłoszenia drobne: Napisowe 
słowo (tłusto) 30 gr każde dalsze słowo 15 gr. Ogłoszenia zagran. 100/, więcej. 
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Adres islohi „Drwgoa“ Noawemiastę-Pomorze, - 


Nowemiasio-Pomorze, Wtorek, dnia 16 czerwca 1931 
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aby zrozumieć, iż Francja nie potrzebuje się obawiać 
Ten zwrot mowy Brianda tłumaczą tutaj, jako 
podkreślenie wartości przymierza polsko-francuskiego, 
stanowiącego dla Francji zabezpieczenie przed niespo- 
dziankami w rodzaju rządów hitlerowskich w Niemczech. 
P. v. Hoesch odpowiedzieć miał, iż zjazd Stahl- 


nej ze strony Niemców rewizji | „5; 
planu reparacyj. 


Briand choć późno przekonał się, że aż dotąd 
zbyt miękką chwytał Niemców ręką. — We fran- 
cuskiej Izbie deputowanych rozprawiano 
o Wrocławiu i reparacjach. 


Ostatnie wieczorne posiedzenie Izby wypełniła m. 
in. bardzo burzliwa debata przy rozpatrywaniu sprawy 
marifestacyj Stahlhelmu w Wrocławiu oraz z powodu 
zamierzonej manifestacji w Gourgon, której ma prze- 
wodniczyć Briand. 

Nastrój na sali był niezwykle ożywiony. 


Zastępujący przewodniczącego Izby, hr. Castellane, 
nie potrafił utrzymać spokoju na sali ani na trybunie 
prasy francuskiej. 


Franclin Bouillon w słowach niezwykle ostrych 
interpelował rząd, twierdząc, że „pozostanie Brianda 
na stanowisku ministra Spraw zagranicznych Stanowi 
niebezpieczeństwo dla kraju“. | 

Swoją stałą metodą odczytywał Franclin Bouillon 
dokumenty, aby w ten sposób dać poznać Izbie, że 
zbyt leniwa jest do źródłowych badań. 


Specjalny nacisk położył mówca na artykuł 
„Berliner Tageblaitu", krytykujący manifestację Stahlhel- 
mu i wykazujący jej znaczenie. Drugim odczytanym 
dokumentem było oświadczenie rządu Rzeszy w 
sprawie reparacyj. 

Briand ze swej strony piętnował zjazd Stahihelmu 
nad granicą polską, oświadczając, że Francja nie może 
tu zgłosić swego desinteressement. Pozatem Briand 
przemawiał przeciw rewizji planu Younga. 

Zabrawszy głos, Briand oświadczył, co następuje : 


„Związek stalowych hełmów“ (Stahlhelmu) co 
roku odbywa swój kongres, przyczem mówcy 
stahlnelmowi nigdy nie składają dowodów ducha 
pacyfizmu. 


Na ostatnim zjeżdzie stahlhnelmowców padły 
słowa szczególnie godne ubolewania, a przytem stało 
się to w obecności niemieckich marszałków, generałów 
t książąt. 

Conajmniej należy powiedzieć, że to, co tam się 
działo, jest w najwyższym stopniu godne ubolewania 
i potępienia, a tem więcej należy to potępiać, gdy 
się zważy, że manifestacja tego rodzaju miała miejsce 
nazajutrz po tych szczerych usiłowaniach, jakie były 


czynione w Genewie w celu uregulowania kwestji 
mniejszoŚściowej. 
W obliczu każdego wydarzenia tego rodzaju 


Francja nigdy nie omieszka jak najenergiezniej zapro- 
testować, pełna troski o to, ażeby współpraca między- 
narodowa nie została zamącona. 

O iłeby nie miała nastąpić pożądana zmiana, 
stanie się rzeczą niemożliwą kontynuowanie polityki 
pokojowej z Niemcami tak, jak to się dzieje z innemi 
narodami 

Co się tyczy prowadzonych obecnie w Londynie 
rozmów angielsko-niemieckich, to należy zaznaczyć, 
że Francja ma pełne prawo powiedzieć: 

„Gdy z którejkolwiek strony proponuje się coś- 
kolwiek, stojącego w sprzeczności z jej interesami, 
Francja nigdy na to się nie zgodzi. 

Nie może nawet być mowy o rewizji planu 
Younga, albowiem plan ten ma charakter ostatecznego 
rozstrzygnięcia. Zresztą plan Younga zawiera tyle 
ewentualności, z których Niemcy mogą skorzystać. 
To też może z nich w samej rzeczy skorzystają, gdy 
uznają, że leży to w ich interesie, a od tego jeszcze 
bardzo daleka droga do uznania tego planu za wyma- 
gający naprawy i odesłania go w tym celu na nową 
konferencję międzynarodową, poświęconą sprawie 
długów. 

Do chwili obecnej francuski minister spr. zagra- 
nicznych nie został uprzedzony o żadnych tego 
rodzaju zamiarach i możecie panowie być pewni, że 
nie da się on wciągnąć w tym kierunku“, 


, szona w dyskusji nad 
: wanych, w której to mowie, 
berlińskie przyznają, 


runujące wrażenie wywołała mowa Brianda, wygło- 
interpelacjami w Izbie deputo- 
jak zgodnie dzienniki 
główny: nacisk położył Briand 
na zaprotestowanie przeciwko antypolskim manife- 
stacjom Stahlhelmu. 

Najbardziej dotknęło tutejsze sfery polityczne, 
iż Briand tak obszerny ustęp swego przemówienia 
poświęcił sprawie manifestacji Stahihelmu, natomiast 
tylko bardzo krótko wspomniał o problemie reparacy|- 
nym, przyczem w ostry sposób stwierdził, że Niemcy 
winny się trzymać podpisanych zobowiązań, t. j. 
planu Younga. 

Wielce bolesnem dla tutejszych sfer politycznych 
był ustęp, poświęcony ewentualności dojścia do ) 
władzy rządu nacjonalistycznego w Niemczech. W |] zuje się, że manifestacje we Wrocławiu były przedsię- 
tym wypadku starczy spojrzeć — oświadczył Briand | wzięciem organizacyj prywatnych, na które rząd 
— na mapę i przypomnieć sobie nasze przymierza, | niemiecki żadnego wpływu wywierać nie może. 


Napreżenie w Niemczech. 


Berlin, 12. 6. W kołach rządowych utrzymuje Niepokojące rozruchy na ulicach miast 
się twierdzenie, iż zwołanie Reichstagu pociągnie za niemieckich. 
sobą istotnie dymisję rządu Briininga. Bıüning uza- Berlin. W związku z demonstracjami bezrobo- 
leżnia dymisję od ostatecznej decyzji wtorkowego | tnyeh w  Manheimie doszło wczoraj wieczorem do 


helmu był manifestacją organizacji, od rządu niemiec- 
kiego niezależnej, na którą rząd nie ma żadnego wpły- 
wu. Sfery nacjonalistyczne niemieckie chcą w inter- 
wencji Brianda widzieć „mieszanie się w wewnętrzne 
sprawy Niemiec'(?). 


Nota polska, protestująca przeciwko 
manifestacjem Stahlhelmu. 

Berlin. Biuro Conti komunikuje: 

Ze strony  poinformowanej dowiadujemy się, 
że na polecenie rządu polskiego wręczona została w 
urzędzie spraw zagranicznych Rzeszy nota, zawierająca 
protest z powodu manifestacyj Stahlhelmu w Wrocła- 
wiu. W związku ztem w tut. kołach politycznych wska- 


posiedzenia konwentu senjorów. „.. , f ciężkich wykroczeń. Policja interwenjowała z pałkami 

Wczoraj konierował Brüning z przedstawicielami | gumowemi. W zachodniej dzielnicy miasta demen- 
poszczególnych frakcyj parlamentarnych.  Przedsta- | stranci poczęli wznosić barykady. Komunikacja ulicz- 
wicielom socjaldemokratów Biiining oświadczył, iż į na została przerwana. Ulice są pozbawione światła. 
zwołanie Reichstagu w obecnej chwili połączone by- | Po godz. 22 policja strzelała ostremi nabojami. Rów- 
łoby z wielkiem niebezpieczeństwem dla kredytu nie- | nież w miejscowości Kassel wywiązały się poważne 
mieckiego i musiałoby spowodować dalsze zaostrzenie ; starcia między policją a komunistami, którzy strzelali 
kryzysu gospodarczego, wzrost bezrobocia i trudności | z okien domów i bombardowali policję gradem kamie- 
finansowe. > a „| mi. Jeden z wachmistrzów policji został zastrzelony. 

Klucz sytuacji leży w rękach frakcji ludowej, | Rozruchy komunistyczne powtórzyły się w Gelsenkir- 
która domaga się również zwołania Reichstagu i ustą- | chen, gdzie komuniści demonstrowali przeciwko rzą- 
pienia min. finansów, Dietricha. dowi, wznosząc okrzyki „Precz z Briandem !“ 

Dzisiej wyjechał kanclerz Brüning do Neudeck, ; 
gdzie bawi prez. Hindenburg. 
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Uroczystości morskie w Libawie. 


Libawa 12. 6. Dziś odbyły się tu uroczystości, ł Po tej paradzie admirałowie i komandorowie 
związane z obchodem 10 lecia istnienia łotewskiej | okrętów zagranicznych zostali przedstawieni prezy- 
marynarki wojennej. dentowi. 


Opróez okrętów polskich „Wicher“ i „Slązak* | Po uroczystem nabożeństwie i paradzie oddzia- 
przybyły okręty niemieckie, estońskie, fińskie, francu- | łów marynarki i libawskiego garnizonu wygłosił 
skie i szwedzkie. W uroczystościach tych biorą prezydent łotewski przemówienie okolicznościowe. 
udział okręty 8 państw oraz 9000 marynarzy. Obchód  10-marynarki łotewskiej, w związku 


K 


Ei 


Do Libawy przybył prócz członków rządu korpusu i z którym poraz pierwszy od czasu wojny światowej 
dyplomatycznego i generalicji, prezydent Łotwy į nastąpiło przyjazne spotkanie niemieckiej i francuskiej 
Kwiesis, który przyjął paradę floty. Na powitanie ! marynarki, kończy się dziś wieczorem rautem w libaw- 


prezydenta wszystkie okręty oddały po 21 strzałów. 
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skim kurhauzie oraz uroczystą iluminacją portu. 


MTRS EG ARERSRETI 


wanych punktualnie co miesiąc pracownikom państwo- 
wym. 

Nie przeprowadzi się planu oszczędnościowego, 
jeżeli cała „radosna twórczość” nie zjedzie o dobrych 
kilka szczebli w dół! 


Koniec strajku tramwajów warszawskich. 


Dalsza obniżka płac urzędniczych. 

W ostatnich dniach prezydjum Rady ministrów 
rozesłaio do ministerstw i województw okólnikF, pole- 
cający wstrzymanie tz. szczeblowania urzędników. 

Szczeblowanie to opiera się na ustawie uposaże- 
niowej i polega na tem, że co trzy lata automatycznie 


każdy urzędnik otrzymuje wyższy szczebel uposażenia Warszawa, 11. 6. Akcja strajkowa, prowadzona 
czyli podwyżkę o 5—10 proc. Wstrzymanie szcze- | przez wiecowy komitet akcji, wbrew porozumieniu, 
blowania jest dalszą „kompresją” budżetu i równa się į osiągniętemu między  przedstawiciełami wszystkich 


nowej obniźce płac urzędniczych. 
Jak z tego widzimy, oszczędności budżetowe są 
dokonywane dotąd wyłącznie niemal na uposażeniu 


| 
į 
l 
| związków zawodowych a dyrekcją tramwajów, została 
pracowników państwowych i to niższych, bo wyżsi otrzy- | 
i 


dziś zlikwidowana ostatecznie. Od rana uruchomiono 
stopniowo cały ruch tramwajowy i autobusową 

Dokonano kilkunastu aresztowań. M. in. 
wano za podburzanie do gwałtów przewodnic: 
komitetu wiecowego, pracownika warsztatów tramv. 
wych, Ostrowskiego. 

W godzinach porannych tramwaje, wyruszające + 
miasto, otrzymały ochronę posterunków policji. Wobec 
ostatecznego zlikwidowanie grup komunistycznych 
i grup sabotażowych, posterunki te zostały już w 
południe cofnięte. W ciągu «dnia komunikacja tram- 
wajowa i autobusowa funkcjonowała normalnie. 


mują częstokroć prócz pensyj rozmaite remuneracje, które 
wyrównują im poniesione straty. Ponadto wielu dy- 
gnitarzy zasiada w radach madzorczych rozmaitych 
przedsiębiorstw państwowych, za co otrzymują specjał- 
ne tantjemy. 

Nic dotąd nie słyszymy o obniżce funduszów 
dyspozycyjnych i reprezentacyjnych. A przecież od 
tego należałoby zacząć, choćby dla wykazania dobrej 
woli, choćby dla osłodzenia gorzkich pigułek, poda- 


Papież niezadowolony z odpowiedzi rządu włoskiego. 


Ryga. Odpowiedź rządu włoskiego pod adresem 
Watykanu w sprawie ostatnich wypadków rzymskich 
uznana została przez Ojca św. za niezadawalającą. 

Zapatrywania swoje w tym względzie wypowie- 
dział Ojciec św. w dwu wygłoszonych mowach. 

Po przyjęciu ambasadora włoskiego przez sekre- 
tarza stanu Pacelli'ego, przyjął Ojciec Św. nuncjusza 
przy rządzie włoskim. Ten ostatni ma ustąpić ze 
swego stanowiska, podobnie, jak i ambasador włoski 
przy Watykanie. 

Odwołania te nie oznaczają jednak jeszcze zer- 
wania stosunków dyplomatycznych między Watykanem 


W Sądzie Najwyższym wykryto „jaczejkę” 


Paderewski opuścił nagle Paryż, 
udając się do chorej zony. 


Paryż, 12. 6. Wobec otrzymania zatrważającej | 


wiadomości o stanie zdrowia żony, Paderewski wy- 
jechał z Paryża do swej posiadłości, w Szwajcatji. 
W związku z tem zapowiedziane na wczoraj przyjęcie, 
wydane na cześć 

oświaty i podsekretarza 

w radzie miejskiej 
Odwołano również drugi koncert, 
miał dać w sobotę na rzecz kasy 
studentów francuskich. Chcąc jednak, aby instytucja 
ta nie ucierpiała z powodu nagłego wyjazdu, 
Paderewski złożył na ten cel hojny dar w postaci 
sumy, równającej się wysokości przypuszczalnego do- 
chodu, uzyskanego z odwołanego koncertu. 


Dar dla Paderewskiego. 

Paryż, 13. 6 Wczoraj po południu miało się 
odbyć zorganizowane przez ministra oświaty przyjęcie, 
na którerm podsekretarz stanu sztuk pięknych wręczyć 
miał Paderewskiemu w imieniu rządu francuskiego 
, cenną wazę z porcelany sewrskiej. Wobec nagłego 
wyjazdu Paderewskiego do Szwajcarji, dar ten został 
złożony na ręce ambasadora Chłapowskiego. 


Zaproszenie I. Paderewskiego na Zamek. 
Urzędowo donoszą, iż p. Prezydent Rzplitej za- 
prosił Ignacego Paderewskiego i panią Wilson do 

Warszawy. Oboje zaproszenie przyjęli, przyjadą do 

Warszawy 1 lipca i zamieszkają na Zamku, jako 

goście Prezydenta. Z Warszawy udadzą się na uro- 

czystości odsłonięcia pomnika Wilsona do Poznania, 
gdzie również zamieszkają na zamku poznańskim, jako 
goście Prezydenta. 
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Dekoracja ks. biskupa Nowowiejskiego. 
Płock, 11. 6. Dziś odbyła się tu uroczystość 

dekoracji ks. arcybiskupa Nowowiejskiego orderem 

Polski Odrodzonej, której dokonał przybyły tu w 

charakterze przedstawiciela p. Prezydenta Rzplitej min. 

komunikacji, Alfons Kühn. 


Poseł litewski wyjeżdża z Watykanu. 

Wilno. Prasa litewska podaje, iż w związku z 
opuszczeniem przez nuncjusza Bartoloni'ego Litwy ba- 
wiący obecnie w Kownie litewski poseł przy Watyka- 
nie, dr. Szaulis, w tych dniach wyjeżdża z Rzymu. 


Wybór nowego prezydenta senatu Francji. 


Paryż. W 
prezydenta senatu na miejsce odchodzącego na stano- 
wisko prezydenta republiki p. Doumera. 


pięknych oraz 
do 


stanu sztuk 
nie dojdą 


stowarzyszenia 


W wyniku wyborów wybrany został 147 głosami | 
| notowano bardzo niską 
| Finlandji spadł śnieg. 


kandydat prawicy Lebrun. Na kandydata lewicy 
Jeanneney'a przypadło 139 głosów. 


Zatonięcie angielskiej łodzi podwodnej. 

Londyn. 
podwodna „Poseidon” 
statkiem handlowym w pobliżu Weihaiwei (Chiny). 
Na miejsce wypadku przybyły krążowniki „Berwick”, 
„Cumberland” i statek samolotowy „łlermes”. Do- 
tychczas zdołano uratować 5 olicerów i 26 marynarzy 
18 marynarzy znajduje się jeszcze w łodzi. 

Łódź podwodna „Poseidon” wybudowana została 
w roku 1929. 
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na wyspie obłąkanych. 
Powieść z życia sławnego ajenta śledczego 
Szerloka Holmesa. 


(Ciąg dalszy.) 


Szybko wybiegł z domu, kłusem popędził placem 
Deptford, i w jednej z wązkich uliczek zadzwonił do 
stacji telegraficznej. 

Napisał i wysłał telegram tej treści: 

Zagtiok Holmes, ulica Baker. Harry, przybywaj 
tford dom z trzema krzyżami, stój na lewo 
siściem, czekaj na mnie lub rozkazy”. 
zy tej sposobności popełnił drobną kradzież. 
pulpicie, przeznaczonym do pisania depesz, leżał 

Pony ołówek. Schował go do kieszeni niespostrzeż - 

i wyszedł. 

Powróciwszy przed dom spustoszały, na lewo od 
drzwi narysował na Ścianie trzy dość wielkie krzyże. 
To uskuteczniwszy, pewny siebie, powrócił do wnętrza 
domu i przygotował się do pracy nocnej. Przedewszy- 


Paderewskiego przez Ministerstwo | 


skutku. | 


który Paderewski | i Surę Oldman. 


senacie odbyły się wybory nowego į 
I sobotę 5 stopni mrozu. 
| na polach i w ogrodach. 


Admiralicja donosi, że angielska łódź | 
zatonęła po zderzeniu się ze į 


v 
b 
R 


i Kwirynałem. 
Mówią też o ustąpieniu podsekretarza stanu w 


i Watykanie msgr. Pizzardo, który na najbliższym kon- 


| wości 


Miała ona 85 metrów długości i uzbro- }ł 
jona była w jedno działo 10 cm. i 8 rur torpedowych. 


19 | 


systorzu ma być zamianowany kardynałem. Ponadto 
nego partji faszystowskiej, Giurati'ego. 

Te dwie zmiany personalne mają ułatwić roko- 
wania dyplomatyczne między rządem włoskim i Wa- 
tykanem. 

Rzym. Jak donosi „Osservatore Romano“, w miejsco- 
Proverno zdemolowano kancelarję biskupią 
Pałacu biskupiego nie naruszono. 


i archiwum. 


komunistyczną. 
Tworzyli ją żydzi, którzy tam pracowali. 

Z Warszawy donoszą o wykryciu „jaczejki” komu- 
nistycznej... w Sądzie Najwyższym. 

Policja aresztowała urzędnika biura orzecznictwa 
Sądu Najwyższego, Szrota, żyda, siostrę jego, bibljo- 
tekarkę Sądu Najwyższego, dalej aplikantkę adwokacką, 
K. Gold oraz Chaima Cohna, W. Waidera, Sarę Zylber 


Jak wykazały dochodzenia policji, żydzi, pracujący 
w Sądzie Najwyższym, ukrywali tam dokumenty komu- 
nistyczne. Dokumenty te pozwoliły wpaść na trop ko- 
munistów, pozostających w kontakcie ze Szrotem i jego 
siostrą oraz zatrzymać „bibułę” komunistyczną w miesz- 
kaniach tych osób. 
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Statek „Pułaski* osiadł przejściowo na 

mieliźnie w pobliżu Kopenhagi. 

Statek linji Gdynia — Ameryka, „Pułaski“, który 
onegdaj opuścił Gdynię, udając się w swą 
kolejną podróż do Staaów Zjednoczonych, u wejścia 
do portu w Kopenhadze osiadł na ławicy piaskowej. 
Wypadek wydarzył się w okolicy Middelgrunden, 
w odległości 3 mil od Kopenhagi. 

Następnego dnia statek został przyprowadzony 
do portu, gdzie oddano go szczegółowemu zbadaniu. 

Wyjazd „Pułaskiego” z Kopenhagi w dalszą po- 
dróż do Ameryki miał nastąpić w godzinach rannych. 


Trzęsienie ziemi w północnej Francji, 
Belgji i Anglii. 

Lille. Ubiegłej nocy o godz. 1,30 odczuło w 
okolicy trzęsienie ziemi, które nie wyrządziło jednak 
żadnych szkód. O godzinie 1,25 odczuto trzęsienie 
ziemi w Dunkierce, 


wych. Wstrząsy spowodowały zachwianie się domów 
i zbudzenie mieszkańców ze snu. Szkód nie było. 
Londyn. 


Zachwiały się budynki, wywołując 


trzęsienie ziemi. 
Wiele osób, przeję- 


wielki niepokój wśród ludności. 


tych strachem, wybiegło na ulicę. Szkody, wyrządzo- | 


Ofiar w ludziach | I 
| Grudziądzu, za jego ostatnie statutowo-strzeleckie po- 


ne przez trzęsienie, są nieznaczne. 
nie było. 
Snieżyce w Sowietach i Finlandji. 
Moskwa, 9.6. Nad północną okolicą Rosji 


Śnieżycę i znaczny spadek temperatury. 


W okolicach Leningradu zanotowano w ubiegłą 


Helsinki, 9. 6. 
temperaturę. 


Stan oblężenia w Peru. 


Lima. 
stan oblężenia w całem Peru. 


Osoby cywilne lub woj- 


powstańczych, będą sądzone w trybie uproszczonym, 
a ci, którzy zostaną uznani za winnych, zostaną skaza- 
ni na śmierć i niezwłócznie straceni. Według oficjal- 
nych danych aresztowano już 55 osób. 


stkiem zapalił latarkę i wyszedł do pokoju, w którym 
+ poprzednio założył stację obserwacyjną. Latarkę posta- 


wił na podłodze, przyczem w kącie pokoju spostrzegł 
wielką skrzynię, na której usiadł. Obok siebie położył 
rewolwer, nabity sześciu kulami. Miał jeszcze inną 
broń przy sobie, mianowicie wielki nóż, odebrany Black- 
wellowi i przyniesiony przez Harrego. Nie zaszkodzi 
i nóż przygotować — kalkulował. Nóż położył ręko- 
jeścią na brzegu skrzyni tak, iż mógł go uchwycić każ- 
dej chwili bez straty czasu. 

Upłynęły dwie godziny. 

Szerlok Holmes połową ciała wychylił się z okna 
i łowił uchem najdrobniejsze szelesty późnej nocy. 

Lecz nic nie słyszał oprócz chrobotu szczurów, któ- 
re upędzały się po pustych pokojach iub szmeru zwol- 
na płynących fal Tamizy. 

Księżyc zasnuwały obłoki, pędzone wiatrem, zni- 
kały na chwilę, co sprowadzało nieustanną grę Światła. 

Szerloka Holmesa ogarniało znużenie. 

I gdy walczył z chętką drzemki, nagle zamknęły 
mu się powieki i... co mu się jeszcze nigdy nie zdarzy- 
ło... gdy chciał się poruszyć i otrząsnąć z senności, na 
ten raz uległ potędze Morfeusza. 


| 
mówią też o ustąpieniu obecnego sekretarza general- | 
i 
| 


które trwało 15 sekund, w Cher- $ 
bourgu odczuto dwa wstrząsy w odstępach 5-minuto"-| 


W Londynie i w kilku punktach Anglii į 
odczuto o godzinie 1,30 w nocy z soboty na niedzielę | 


Onegdaj wydano dekret, postanawiający | 
| Stwierdzono, że krok i 

ten został uczyniony, ponieważ porządek publiczny | 
i może być zagrożony projektami rewolucyjnemi, znane- $ 
| mi rządowi tymczasowemu. 
i skowe, pozostające pod zarzutem buntu lub działań 


| 
| 
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Sowieckiej przeszedł groźny cyklon, który spowodował . ków w Pomamu. 


Mròz wyrządził duże straty | AA 
W ostatnich dniach w. Fialandji | sig 5 gk oraz Soliński, Spychalski i Zieliński 
W północnej į j 
i ciele tego okręgu w zjeździe tczewskim nie brali u- 
| działu, ponieważ uważali, iż będzie najlepiej, jeżeli 


i komu się mwysługują. 


Z pamiętnika Ś. p. Leonarda 
Raszkowskiego. 


Jak zaznaczyliśmy w nekrologu Ś. p. Leonarda Raszkowskie- 
go, jesteśmty w posiadaniu jego pamiętnika, skreślonego własno- 
ręcznie. W tymże Ś. p. L. Raszkowski opisuje swe życie, swe 
przeżycia i swą działalność. Nas oczywiście interesować musi. 
najbardziej praca w dziedzinie społeczno-narodowej, która to 
praca stanowiła w dosłownem znaczeniu tego słowa — kładzenie 
podwalin pod gmach przyszłej wolności naszej najbliższej nam 
patrji. Młodsza generacja i wielka część z tych, którzy z innych 
dzielnic przyszli na nasze zagony, zastawszy już gotowy gmach wolł- 
ności, myślą częstokroć, że to wszystko stało się tak odrazu, samo 
ze siebie, prawie cudem. Oj, nie cudem i niesama ze siebie wyrosła 
ta wolność i niepodległość naszej ziemicy i jej dzisiejsza przyna- 
leżność do swej Macierzy. Trzeba było to wszystko mozolnie 
i ofiarnie wykuwać, rzeźbić, budować, tworzyć. Na to składała 
się przedewszystkiem praca jednostek, przodujących w niej. Do 
takich należał i ś. p. Raszkowski. Dziś, kiedy szczęśliwi czuć 
się możemy posiadaniem tego, za czem tak niezmiernie tęsknili 
Ojcowie, za ziszczenie czego dawali chętnie nie tylko trud 
życia, owoc swej pracy, ale nawet swą krew iżycie, dziś należy 
pamiętać io tych mężach, a przedewszystkiem io ich wysiłkach, 
trudach i zabiegach około ziszczenia tego cudu zmartwychwsta- 
nia Ojczyzny.  Uprzytomnienie sobie tej pracy i tych ofiar 
około tej tak dla Polski ważnej ziemicy stawi nam zarazem 
przed oczy w prawdziwem świetle wartość tego, cośmy uzyskali 
i obowiązek nasz w kierunku utrzymania tego wszystkiego, 
cośmy zdobyli. 


Z mojego pamiętnika. 

Urodziłem się w Krzemieniewie, powiat Lubawa, wojewódz- 
two Pomorskie, w dniu 11 lipca 1864 z ojca Alojzego i matki Ka- 
tarzyny z Osmańskich Raszkowskich. 

Od 6 roku życia uczęszczałem do tamtejszej szkoły, nauczy- 
cielem był p. Grell, dawniejszy nauczyciel gimnazjum w Kurzęt- 
niku. P. Grell nakłonił mego ojca, aby mię posłał do gimnazjum 
w Nowemmieście, co nastąpiło w pażdzierniku roku 1878. 5 li- 
stopada 1878 umarł ojciec na zapalenie płuc, a że jego życze- 
niem było, abym dalej uczęszczał do gimnazjum i później objął 
gospodarstwo, matka pozwoliła mi dalej się kształcić aż do otrzy- 
mania świadectwa, uprawniającego do jednorocznej służby woj- 
skowej, co nastąpiło w roku 1880. 


Zabranie się do pracy społecznej. 

W roku 1885 zapisała mi matka gospodarstwo, wówczas 265 
mórg, objętości za cenę 45.000 zł. Będąc teraz samodzielnym, 
zabrałem się z całym zapałem do sprawy społecznej i spółdziel- 
czej. Założyliśmy kółko rolnicze z siedzibą w Nowemmieście, pierw- 
szym i długoletnim prezesem był Ś. p. ks. prob. Januszewski 
z Tylic, następnie p. Jackowski z Sędzic, a po jego śmierci do 
wojny światowej Ś. p. ks. proboszcz Batke z Radomna, Na po- 
siedzeniach kółek wygłaszałem często odczyty, a po posiedzeniach 
w pouinem Kółku omawiano wszystkie sprawy bieżące. Na pa- 
rafję kurzętnicką, specjalnie na Krzemieniewo, założyłem czytelnię 
ludową, która cieszyła się dużemi względami policji pruskiej 
w postaci częstych rewizyj, konfiskat i gróźb pod adresem 
bibljotekarza, 

(Ciąg dalszy nastąpi). 
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| Powstańcy i Wojacy Kujaw przyłączyli 
ię do Poznania, 


S18 

Równocześnie ze zjazdem tczewskim w ostatnią 
niedzielę obradowali w Inowrocławiu delegaci Towa- 
rzystw Powstańców i Wojaków okręgu Kujawskiego. 
Po wysłuchaniu sprawozdania zarządu ckręgowego 


zjazd uchwalił wotum nieufności dla b. zarządu w 


ciągnięcia. Następnie jednogłośnie uchwalono przy- 
stąpić bezpośrednio do Związku Powstańców i Woja- 
Sprawę przystąpienia do Poznania 
załatwi tymczasowy zarząd, który tworzą pp.: Czapla 
— prezes, poseł Dembiński — wiceprezes, red. Ko- 
sekretarz, Kozłowski — skarbnik, Eckert 
komendant, Milewski — zastępca i Kośka — rē- 


zr 


Okręg kujawski liczy 32 placówki. Przedstawi- 


wprost przystąpią do Poznania. Tak samo postąpiły 
wcześniej jeszcze powiaty: Źniński i wągrowiecki. 
Widzimy więc, iż wśród Powstańców i Wojaków po- 
stępuje konsolidacja mimo warcholstwa sanacyjno-strze- 


ś leekiego i dywersyj ludzi, którzy zawsze na dwóch 


siadywali 'stołkach. Ci ostatni są najgorsi. Do nich 
to można zastosować słowa Ewangelji św. o ludziach 
letnich, t. j. nijakich. Tych się wystrzegać zawsze 


najbardziej należy. Bo nie wiadomo, czego chcą 


W OS Wa WZA WSP "R M 


Głowa opadła mu na Ścianę... detektyw zasnął. 
Księżyc znowu wypłynął z za chmur i oświetlił ostra 
zarysowaną twarz Śpiącego. 


ROZDZIAŁ Vi 
Nóż. 

— Hej, kolego, czy wypiłeś za wiele dżynu, że 
Śpisz tu jak marynarz, który po dłuższej zabawie na 
lądzie znowu znalazł się w swojem łóżku wiszącem ř 

Szerłok Holmes na dźwięk tych słów poruszył się, 
lecz nie otwierał oczu. 

Dopiero po pewnym czasie wzrok jego padł na 
szeroko pleczystego, krępego mężczyznę, odzianego, 
jak Blackwell, gdy wychodził 
okrągłym kapeluszu na łysej, jak się póżniej prze- 
konał, głowie. 

O ile mógł rozpoznać przy słabym blasku księ- 
życa, twarz tego człowieka, usiana Śladami ospy 
i pomarszczona, szeroki nos i bardzo rozwinięte kości 
policzkowe, nie sprawiały dodatniego wrażenia. 

— Siedzisz tu na straży? — ciągnął ospowaty, — 
A może twój „stary“ 


polecenia. (C. d. n). 


ze swego domu w 


(zwierzchnik) dał ci inne 


Ka 
W 


W: 


res 


WIADOMOSCI. 


Nowemiasto, dnia 15 czerwca 1931 r, 


< Kalendarzyk. 15 czerwca, Poniedziałek, Wita Modesta i Krescencji 
17 czerwca, Wtorek, Aliny, Benona b. w. 
Wschód słońca g. 3 — 15 m. 


SZER AEA DUEN KAB 


Z miasta i powiatu. 


Na marginesie przeniesienia 
p. starosty Bederskiego, 


Nowemiasto. Jak już donosiliśmy, p. starosta 
Bederski przeniesiony został stąd jako wicekomisarz 
miasta Gdyni. Ludność całego powiatu z bardzo 
smałemi chyba wyjątkami powitała to przeniesienie 
z wielkiem zadowoleniem. Wszak ogół ludności 
dobrze sobie zdaje sprawę z tego, komu należy przy- 
pisać winę za tak zaostrzone w ostatnich latach 
stosunki w naszym powiecie. Nie chcemy już wcale 
poruszać strony politycznej, ale, jak nasz powiat wy- 
głąda dziś gospodarczo? Obawiamy się, że i pod 
dym względem będzie niemało kłopotu z doprowadze- 
niem tych stosunków do równowagi. Jeszcze ostatnio 
zaszedł fakt, że przyznane przez Bank Rolny kredyty 
siewne (wiosenne) dla małorolnych aż dotąd nie mogły 
się dostać do rąk potrzebujących tak bardzo pieniędzy 
klientów dzięki zajętemu ze strony p. Starosty stano- 
wisku w Pow. Kasie Oszczędności. 
się stało, że wreszcie nastąpiła tu zmiana. Smiemy 
twierdzić, że przyszłość da nam pod tym względem 
zupełną słuszność. 


Qhydns morderstwo w kościele lubawskim 
przed sądem w Brodnicy. 


Głośna w październiku ubiegłego roku Sprawa za- 
mordowania w kościele lubawskim śp. Klementyny Kowalskiej 
z% Bydgoszczy, bawiącej chwilowo u krewnych w Lubawie, zna- 
iazła się przed brodnickim sądem ekspozytury karnej sądu okr. 
z Torunia, 

Na ławie oskarżonych zasiedli: 1. małoletni Franciszek 
Prusakowski, lat 17; 2. Jan Drews, właściciel 270-morgowego 
gospodarstwa w Omulu, pow. lubawski; 3. Leon Susmarski, 
sąsiad i dobry przyjaciel Drewsa; 4. Jan Prusakowski, robotnik 
z Lubawy, ojciec oskarżonego i 5. jego żona Anastazja. 

Skład sądu tworzyli: sędzia sądu okręg. z Torunia, p. Giziński, 
jako przewod. oraz sędziowie p. Rocławski z Brodnicy i Wroński z 
Lubawy. Oskarżał podprok. z Torunia. Bronili adwokaci pp. 
Wojciechowski z Lidzbarka i Niklewski z Torunia. Jako powód 
cywilny Kowalskiego oraz Drewsowej występował adwokat, p. 
Jezierski z Torunia. Powołano 13 świadków. 


Akt oskarżenia zarzucał Franciszkowi Prusakowskiemu, że | 


„28 października ub. roku rano zamordował z zastanowienie śp. 
śKiementynę Kowalską w kościele w Lubawie ; Drewsowi, że 
-obietnicą wynagiody 1000 zł namawiał do zamordowania 
<swej żony Walerji oraz do krzywoprzysięstwa; Leonowi Susmar- 
"skiemu, że dopomagał oskarżonemu Drewsowi tak w namowie 
samego mordercy do morderstwa, jak i do składania fałszywej 
przysięgi czyli że był narzędziem w ręku Drewsa; oskarżonym 
„Janowi i Anastazji, małżonkom Prusakowskim, że wiedzieli 
«9 postanowieniu syna, lecz temu nie zapobiegii. 

Morderca Fr. Prusakowski, o wrażeniu półidjoty, przyznał 
się do winy morderstwa i szeroko opisał namowy  Drewsa do 
-zamordowania żony za wynagrodzeniem 1000 zł. ` Drews nama- 
"wiał go kilkakrotnie do popełnienia zbrodni, raz w towarzystwie 
Susmarskiego, przyczem wręczył mu 100 zł zadatku. Drews 
‘wskazał też Prusakowskiemu swoją żonę i zaznaczył, że często 
przed południem chodzi do kościoła. 

Trzecie spotkanie nastąpiło już w mieszkaniu Prusakowskich, 
«gdzie przybyli Drews wraz z Susmarskim celem przypomnienia 
anłodemu zbrodniarzowi danego zobowiązania, 

Prusakowski przyznał, że za otrzymane pieniądze żył hucznie. 
"Dn. 23 października, kręcąc się koło kościoła, zauważył wchodzącą 
~do kościoła niewiastę, którą poczytał za Drewsową, a gdy ta, 


klęcząc, zatopioną była w modlitwie, podchodząc ztyłu, wyjętą | 


Epoprzednio z ukrycia deską trzema uderzeniami w głowę za- 
mordował ją z zimną krwią, odniósł z powrotem na dane miejsce 
„deskę, powrócił do nieszczęśliwej swej ofiary — ułożył trupa 
wznak, obnażył — przetrząsnął koszyk, poszukując pieniędzy 
i ulotnił się, przez nikogo niespostrzeżony z kościoła, 

Denatkę znalazł w pół godziny po dokonaniu zbrodni za- 
„krystjan i natychmiast posłał po pomoc lekarską. Morderca 
uwijał się z rówieśnikami na ulicy około kościoła, a gdy już wia- 
<domość o zbrodni rozeszła się po ulicy — dopiero pobiegł do 
«domu. Wobec rodziców i sąsiadów lamentował, jakie nastały 
czasy, żena świętem miejscu ludzi mordują. 
fa Oskarżeni pod 2, 3, 4 i 5 do winy się nie przyznali i za- 
'przeczali wszelkim obciążeniom oskarżonego pod 1, zwłaszcza, 
„łe tenże często swe zeznania zmieniał i zaprzeczał, 

Swiadek Walerja Drewsowa, żona oskarżonego, z wielkiem 
wzruszeniem opowiadała, że od r.1914 do 1922 panowała między 
"nią a mężem wzorowa zgoda, jednakże w roku 1922 zaczął mąż jej 
*rwonić majątek. Razu pewnego gonił ją z siekierą w ręku po 
<ogrodzie i tylko schronieniu się do sąsiadów zawdzięcza życie. 
Małżonkowie kilka razy już się rozchodzili, lecz później łączyli 
się znowu. Od r. 1928 żyją w separacji i toczy się proces 
rozwodowy, Przyznanie jej przez sąd w Lubawie na utrzymanie 
«siebie i dzieci 300 zł miesięcznie spowodowało niezawodnie 
«męża do namowy celem jej usunięcia. 

Oskarżyciel publiczny dowodził, że mniej winien wykonawca 
strasznego mordu, jak właśnie ci, którzy go spowodowali, kusząc 
‘młodego, nierozwiniętego wyrostka obiecankatmi wielkiej nagrody. 

Wobec tego oskarżyciel publiczny żądał za zbrodnię wymie- 
rzenia surowej kary i wniósł dla oskarżonego Prusakowskiego 
Fr.o8 jat więzienia wzgl. odesłania do domu poprawy. Dla Jana 
„Drewsa za namowę do zbrodni o karę śmierci przez powieszenie, 
"a za namowę do krzywoprzysięstwa karę ciężkiego więzienia 
przez lat pięć i utratę praw obywatelskich. Dla Leona Susmar- 
«skiego za namowę do krzywoprzysięstwa na karę ciężkiego 
«więzienia przez lat 2 i utratę praw obywatelsktch. Dla małżon- 
"ków Prusakowskich karę więzienia dla każdego po 9 miesięcy 
ï w stosunku każdego opłacenie kosztów postępowania. 

Pełnomocnik powodów cywilnych żądał pozatem dla poszko- 
»dowanej familji Kowalskich  pokryfia kosztów pogrzebu w 
wysokości 1200 złotych. 

Wyrok zapadł 12 bm. po południu, na mocy którego 
Prusakowski Franciszsk skazany został na 15 lat wiezie- 
mia, Jan Drews na 15 lat ciężkiego więzienia, Leon 
Susmarski 8 lat ciężkiego więzienia, Prusakowski i jego 
sżona zostali zwolnieni. 


Kwesta domowa i „Dzień kwiatka“ na ubogich. 


Lubawą.  Uzyskawszy pozwolenie Pomorskiego Urzędu 
"Wojewódzkiego, urządza Tow. Pań Miłosierdzia w Lubawie na 
szecz swoich ubogich w dniu 17 bm, „Dzień kwiatka“, połączony 
zZz kwestą uliczną. Zarząd towarzystwa zanosi gorącą prośbę do 
Szau. Obywatelstwa o łaskawe liczne datki, 


Zachód słońca g. 19 — 58 m, 
Wschód księżyca g. 3 — 06 m. Zachód księżyca g. 21 — 35 m, 


Dlatego dobrze. 


Udały zjazd śpiewaczy. 

Nowemiasto. Przy nader pięknej i odpowiedniej pogodzie 
w odświętnie przystrojonym naszym grodzie odbył się w ub. nie- 
dzielę zapowiedziany zjazd śpiewaczy III Okręgu Naddrwęcznego. 
Nie zapuszczając się dziś w szczegóły opisu, pragniemy zazna- 
czyć tylko krótko, że zjazd udał się nadzwyczaj dobrze. Mó- 
wiono. nam, że przybyło z trzech powiatów, należących do okrę- 
gu, a pozatem jeszcze i z Wąbrzeźna, około 500 Śpiewaków. 
I napływ publiczności z bliższej i dalszej okolicy był również 


' nader liczny. Od rana już rozbrzmiewała orkiestra wojskowa 


po mieście, witając przybywające do nas poszczególne drużyny 
śpiewacze. Po nabożeństwie, uświetnionem wspaniałemi pie- 
niami chórowemi, po uroczystem otwarciu po południu zjazdu 
na rynku, pochód uformował się w kierunku parku, gdzie od 
godziny 4 aż blisko do godz. 8 park miejski, a z nim razem i całe 
miasto rozbrzmiewały pięknemi pieniami występujących konkur- 
sowo kół śpiewaczych i muzyką. Dzień ten naderjąmilejj zapisał 
się w naszej pamięci. 
Wynik konkursu. 


Rodzaj 
chóru 


Nazwa | 


Pieśni popisowe 


Miajscowość 
Miejscowość | Tr 


1 | Nowemiasto | Harmonija mieszany | Paweł i Gaweł 

2 | Lidzbark Cecylja : Dziad i baba 

3 | Brodnica Cecylja © Wojak 

4 | Działdowo Lutnia męski | Pożegnanie lasu 

5 |N. Brzozie | Chopin mieszany | O mój rozmarynie 

6 ; Szwarcenowoj Halka > Nasza krakowianka 

f e Lutnia s Wiosna 

8 |Skarlin Cecylja * Wedle tego Jędrzejeczka 
9 ask Dzwon męski |Szynkareczko, Szafareczko 


Wielkie zebranie kupiectwa w Nowemumieście. 


Nowemiasto. Z inicjatywy Centrali Zw. Tow. Kupieckich 
na Pomorzu Zarząd Tow. Kupców Samodzielnych w Nowemmie- 
ście zwołał na środę, 10 bm., zebranie miejscowego zrzeszoiego 
i niezrzeszonego kupiectwa. <S<ś E 

Zebranie zagaił Prezes Tow., p. Jentkiewicz, witając delegata 
Centrali Związku, dyr. p. Radojewskiego oraz licznie przybyłych 
członków Towarzystwa i gości. Następnie p. Radojewski wy- 
głosił obszerny referat o sytuacji kupiectwa pomorskiego na tle 
obecnego kryzysu gospodarczego, naświetlając analitycznie po- 
stulaty handlu i ilustrując danemi statystycznemi depresję życia 
gospodarczego. W dyskusji nad referatem zabierali głosjpp. 
Ciszewski, Chełkowski, Jentkiewicz, Kopystecki, Ochocki, Ol- 
szewski, Swiniarska i inni. 

W wolnych głosach i wnioskach poruszono sprawę jar- 
marków kramnych i zdając sobie Sprawę z szkodliwości tych 
jarmarków dla życia gospodarczego, uchwalono zwrócić się za po- 
średnictem Centrali do Województwa z prośbą o skasowanie ich 
w całym powiecie lubawskim, a natomiast ustanowienie jarmar- 
ków na bydło i konie raz na miesiąc. Na wniosek p. Świniar- 
skiej uchwalono zorganizować dostawę wyrobów monopolowych 
dla członków towarzystwa. Misję tę przyjął na siebie wice-pre- 
zes p. Chełkowski. Uchwalono także zwrócić się do Rady Miej- 
skiej o zakaz sprzedaży towarów kolonjalnych na targach. Na- 
stępnie dyr. p. Radojewski przedstawił konieczności zorganizo- 
wania Koła Drobnego Kupiectwa, w wyniku czego zgłosiło 
swój akces do tego Koła 10 kupców. Zarząd Towarzystwa ma 
się zająć w najbliższych dniach daiszą akcją werbunkową. 

Na zakończdnie dyr. p, Radojewski podkreślił sprawność or- 
ganizacyjną miejsc. Tow. Kupców Samodzielnych, kierowanego 
tak sprężyście przez obecny Zarząd, składając podziękowanie w 
imieniu Centrali, 

W odpowiedzi prezes p. B. Jentkiewicz złożył na ręce p. dyr. 
Radojewskiego wyrazy podziękowania pod adresem Zarządu 
Głównego z p. Tadeuszem Marchlewskim na czele oraz Dyrekcji 
Centrali, zamykając harmonijne obrady hasłem „Cześć Ku- 
piectwu*! 


Włamanie się do Bursy Gimnazjalnej. 


Nowemiasto. W nocy z soboty na niedzielę oknem nie- 
wykryty dotąd sprawca zakradł się do pokoju Bursy Gimnazjal- 
nej i skradł pewnemu uczniowi ubranie, drugiemu zegarek 
i inne jeszcze rzeczy. Powiadomiona o tem policja czyni gorli- 
we dochodzenia za wykryciem niegodziwego sprawcy. 


Egzaminy w publ. szkole dokształcającej 
zawodowej w Nowemuieście. 


Nowemiasto. Na zasadzie art. 155 rozporządzenia p. Pre- 
zydenta Rzeczypospolitej o prawie przemysłowem z dnia 7 czerw- 
ca 1977 qr (DzU R.P.Nr 53/22 poz. 428) odbędą się w tu- 
tejszej publ. szkole dokształcającej zawodowej egzaminy pisemne 
dla uczniów klas III A i III C w dniach 15 i 16 czerwca rb. 
Początek egzaminów piśmiennych punktualnie o godz. 5-tej po 
poł. Egzaminy ustne odbędą się w dniach 17 i 18 czerwca rb. 


„o tej samej porze. 


Uprasza się P. T. pracodawców o wcześniejsze zwolnienie 
uczniów z zajęć praktycznych, by w dniach egzaminów mogli 
punktualnie zjawić się w szkole. Kierownictwo szkoły. 


Podziękowanie. 


Nowemiasto. Za łaskawy udział w naszym wieczorku, 
w czem okazali poparcie naszego młodego Związku Pracowników 
Kup., składamy: prezesowi Samodzielnych Kupców, p. Bol. 
Jentkiewiczowi, Szan, gościom, jak i pp. Czarneckiemu i Mali- 
nowskiemu za bezinteresowną pracę w tym dniu jaknajserdecz- 
niejsze podziękowanie, Zarząd. 


Zapowiedź przyjazdu Teatru (rudziądzkiego. 


Nawemiasto. W piątek, 19-go o godz. 8 wiecz. teatr Miej- 
ski z Grudziądza odegra w sali Hotelu Polskieg świetną 
operetkę pt. „Nitouche* (Panna w koszarach). 

„Nitouche” należy do jednych z najpiękniejszych i najwe- 
selszych operetek. Wszędzie, gdziekolwiek była grana, zdobywała 
długotrwałe powodzenie. Szalone tempo akcji, kapitalne dowci- 
py i moc świetnych scen rzetelnie operetkowych. Nie wątpimy, 
że tłumy publiczności pośpieszą do Teatru, by napawać się 
śmiechem i radością życia. 

W rolach głównych: Lili Kisslinżanka, Teodora Rapacka, 
Stefan Bystrzyński, Lubimir Jabłoński. Władysław Kisielewski, 
Jan Nawrocki, Leszek Rymsza, Józef Sawicki, Jan Zakrzewski. 
Ponadto chór żeński. Własna orkiestra pod batutą kapelmistrza 
p. Kowalika. 

Bilety wcześniej do nabycia w „Drwęcy*. 


Wielka Opera Narodowa „Halka“ w Lubawie. 


Lubawa. Cała Lubawa i okolica do apelu ! Przybywajcie 
licznie, przybywajcie tłumnie w środę do kina Apolio w Lubawie! 
Przybywajcie podziwiać najpotężniejsze dzieło polskiej kinema- 
tografji, nieśmiertelne dzieło Moniuszki w obrazie filmowym, 
ilustrowanym muzyką i śpiewami. Wszystkie najpiękniejsze arje 
z opery „Halka” usłyszycie w kinie. Nic piękniejszego, nic po- 
tężniejszego, na razie kino nie jest dać w stanie. Ci, którzy 
widzieli „Halkę” w Nowemimieście, nie mają dość słów pochwały. 

Ważniejsze arje odśpiewane zostaną przez śpiewaków, którzy 
w tym dniu przybywają do Lubawy. „Alem się też spłakała* — 
mówiła jedna z pań, wychodząc z kina w Nowemmieście. Tak. 
I nie ona sama tylko płakała, szlochała cała publiczność w nie- 
jednych momentach. Radowałasię niejedna dusza na widok 
rozległych hał tatrzańskich, na których Jontek wyśpiewuje swą 
miłość do Halki, . Obraz Halka wyświetlany będzie narazie tylko 
w Lubawie i to w środę, 17 bm. o godz. 8,30. Kasa otwarta od 
godz. 7,30. 


PACZCE PEAT O EB ZEE 


SZ 


tóż do trumienki ubierze cię*! 


„O mój maleńki, 
Scena z opery filmowej „Halka“. 


Z Pomorza 
Złodzieje nie długo cieszyli się zdobytym 
łupem. 

Słap.  Onegdaj włamali się złodzieje do śpichlerza pi 
Grajewskiego w Słupie i zabrali 10 ctr żyta, 1 i pół ctr. koni- 
czyny, pas transmisyjny do młócarki i zboże, ogólnej wartośc. 
około 700 zł. Lecz długo nie cieszyli się swoim łupem. Trzy godziny 
po zauważeniu kradzieży już nasza dzielna Policja dzięki swej 
sprężystości znalazła od razu ślad złodziejów, 
którzy wieźli wozem żyto, aby je spieniężyć. Sladem tym doje- 
chał str. poster., p. Czubak, aż do Radoszk, gdzie spotkał furman- 
kę przed kupcem zbożowym p. Cantkieim, z której zładowywano 
już wspomniane żyto. Okazało się, 'że złodziejami są znani: 
Józef Jaroszewski z Leźna i Wład. Chodak z Zalesia, którzy 
zostali natychmiast zaaresztowani i odstawieni do tut. Sądu 
Grodzkiego. Złodzieje przyznali się do kradzieży i wyjawili 
miejsce ukrycia skradzionego zboża, gdzie też policja wszystko 
znalazła, z wyjątkiem pasa trausmisyjnego. Wobec tego 
ostrzega się przed kupnem takowego, a kto by wiedział, gdzie 
pas się znajduje, powinien zgłosić do tut. Posterunku Pol Państw. 


Nowy prokurator. 


Brodniea. Prokuratorem przy tut. Oddziale Za- 
miejscowym Prokuratury Sądu Okręgowego zamianowany został 
p. wiceprok. Stanisław Chmielewski, dawn. podprokuratorprzy 
tut, W. ZK. 


Zabójstwe. 
Wąpiersk. Z soboty na niedzielę w nocy został zastrzelo - 
ny przy rzece z dubeltówki rolnik p. Kaszubowski z Wąpierska. 


Powód nieznany. oledztwo w toku. Bliższe wiadomości w 
następnym numerze. 


ź dalszych siron tŁotstei 


Katastrofa motocykłową. — 3 osoby ciężke ranne. 


Tuchola. Na szosie Sępólno—Tuchola, w odległości 10 
km. od Tucholi, wydarzyła się katastrofa samochodowa. Na skrę- 
cie szosy, rozmokłej wskutek ulewnego deszczu, wywrócił się 
motocykl, własność kupca p. de Rosse'go z Sępólna. Kierowca 
motocyklu, p. Rosse, odniósł złamanie nogi poniżej kolana. 
Urzędnik skarbowy, niejaki S., odniósł obrażenia na rękach i no- 
gach, zaś niejaka FranciszkaFr. z Sępólna straszne zdarcia skóry 
na twarzy i rękach oraz rany na głowie. Pierwszej pomocy 
udzielono rannym w Tucholi. 


Krwawe rozruchy tłumu chłopskiege pod Siedi- 
cami przeciw straży ogniowej, która chciała 
zgasić pożar. 

Siedlice. Ouegdaj przez cały dzień we wsi Białki, gminy 
Wiśniew, pod Siedlcami, miały miejsce rozruchy miejscowej 
ludności. 

Powodem rozruchów był pożar w zagrodzie Feliksa Zado- 
zierskiego, który wybuchł prawdopodobnie od podpalenia, w 
stodole. Siedlecka straż ogniowa, zawiadomiona o pożarze, 
natychmiast wyruszyła do wsi, aby ugasić pożar. Jednak chłopi 
w liczbie przeszło 60 osób, zarówno mężczyzn, jak i kobiet, zoba- 
czywszy straż ogniową, otoczyli zwartem kołem płonące domy 
i uzbrojeni w orczyki, drągi i bosaki, rzucili się na strażaków, 
aby nie dopuścić ich do gaszenia pożaru. 

Kilku strażaków odniosło ciężkie rany. Poturbowany został 
komendant straży, ranny w głowę sierżant oraz jeden ze stra- 
żaków ma wybity obojczyk. Miejscowy posterunkowy nie mógł 
sobie dać rady z rozwydrzonym tłumem, który nacierał coraz 
gwałtowniej na zdumionych strażaków. Straż ogniowa z powodu 
poranienia swego komendanta była zupełnie zdezorjentowana. 

Na szczęście drogą przez wieś przechodziła pierwsza kom. 
21 p. piechoty pod dowództwem kpt. Słodkiewicza. 

Kpt. Słodkiewicz, widząc groźną postawę tłumu i niebezpie- 
czeństwo, w którem znalazła się straż ogniowa, wydał żołnierzom 
rozkaz nasadzenia bagnetów na broń i otoczył teren pożaru. 
Tłum, widząc wojsko, rozproszył się. Pod osłoną żołnierzy 
straż ogniowa ugasiła pożar. 

Tymczasem na miejsce wypadku przybyła policja oraz 
starosta siedlecki, który rozpoczął na miejscu energiczne docho- 
dzenie. Ustalono, iż chłopi naumyślnie podpalili dom i stodołę, 
aby otrzymać premię asekuracyjną. Zadozierskiego aresztowano, 
Porządek utrzymuje policja, Wojsko zostało cofnięte i odbywa 
w dalszym ciągu swe ćwiczenia. 

Rannych strażników przewieziono do szpitala w Siedlcach, 
Na szczęście stan ich zdrowia nie budzi obaw. 


Tragiczna Śmierć żony b. starosty wąbrzeskiego. 
Zakopane. Z Zakopanego donoszą o tragicznej Śmierci 
Wiktorji Prądzyńskiej, zamieszkałej w Łodzi, żony b. starosty 
pow. wąbrzeskiego. 
Jadący na rowerze robotnik, Franc. Wolny, najechał na p, 
Wiktorję Prądzyńską tak nieszczęśliwie, iż ta w kilka minut 
potem zmarła. Sp. Prądzyńska osierociła dwie córeczki. 


KINO APOLLO 


LUBAWA 


nia Halki były cierpieniami widza. — Najważniejsze arje solowe wykonane zostaną przez 


W środę, dnia 17 czerwca rb., o godz. 


Kamińskiego, wykona specj. ilustrację muzyczną, 


Z chwilą rozpoczęcia przedst. wstęp na wido 


Wymiana not miedzy Stolicą Apostolską a rządem faszystowskim. 


Na energiczne wystąpienie Papieża rząd faszy- | 
stowski zdecydewał się odpowiedzieć. 

Citta del Vaticano. Po wykroczeniach faszystów 
w Rzymie i we Włoszech przeciwko Akcji Katolickiej 
Sekretarjat stanu Stolicy Apostolskiej wystosował do 
pałacu Chigi dwie noty, domagające się: 1. ukarania 
winnych, którzy dopuścili się wykroczeń wobec człon- 
ków stowarzyszeń katolickich, chronionych przez art. 
43 konkordatu; 2. położenia kresu obrażaniu Ojca 
św., które, wedle brzmienia art. 8 traktatu, winno być 
karane tak samo, jak obrażenie króla. 

Nie otrzymawszy do poniedziałku 8-go b. m. 
żadnej odpowiedzi, Watykan w trzeciej nocie zagroził 
zerwaniem stosunków dyplomatycznych, jeżeli nie ` 
otrzyma zadośćuczynienia w ciągu dziesięciu dni. 

Wobec wzburzenia, jakie wypadki rzymskie wy- ; 
wołały w całym świecie katolickim, a zwłaszcza we 
Włoszech, rząd Mussolini'ego zdecydował się wreszcie 


DA a sa byk Bp c ORGA RAA OO ERY AEC DS 


na zabranie głosu. We wtorek, 9 b. m., ambasador 
włoski przy stolicy Apostolskiej, hr. de Vecchi, przy- 
był do Watykanu, gdzie odbył długą rozmowę z kar- 
dynałem sekretarzem stanu Pacelli'm, któremu wrę- 
czył odpowiedź swego rządu. 


Odpowiedź włoska. — Skrucha i kontrofensywa. 
Sytuacja nadal naprężona. 

Odpowiedź dzieli się na dwie części. W pierw- 

szej rząd włoski tłumaczy na swój sposób manifestacje 

młodzieży, głosząc, że były one reakcją spontaniczną 

pewnej grupy studentów faszystowskich. Jak słychać, 


DONNEES RE o o a E a ROWE NE OWĄ TO a T SL E a a a a aa a RADE 


dla pracowników. 


Okólnikiem z dn. 9 czerwca min. spraw wewn. 
zwróciło się do wojewodów, aby polecili samorządo- 
wym organom, uchwalającym pówzięcie uchwał o za- 
przestaniu wypłacania dodatku 15 proc, o ile to opie- 
ra się na poprzednich uchwałach tego organu. Tam, 
gdzie wypłata odbywa się na podstawie uchwały orga- 
nów zarządzających, wypłaty mają być wstrzymane bez 


PRZYMUSOWA LICYTACJA. 


W środę, dnia 17 bm. o godz. 9 przed poł. sprzedawać będę w Lu- 
bawie na rynku za gotówkę najwięcej dającemu : 


1 umywalnię. 


Szukalski, kom. sąd. w Lubawie. 


PRZYMUSOWA LICYTACJA. 


W środę, dnia 17 bm. o godz. 10 przed poł. sprzedawać będę w Gier- 
łoży za gotówką najwięcej dającemu: 


1 basen blaszany, 1 sedes do ustępu i 12 drążków 
sosnowych. 
Zbiórka licytantów na podwórzu Majątku. 
Szukalski, kom. sąd. w Lubawie. 


PRZYMUSOWA LICYTACJA. 


Samorządy muszą wstrzymać dodatek 15-proc. | 


"ROEE. 


mieście na rynku za gotówkę najwięcej dającemu : 


1 maszyne da szycia. 


Mazanowski, kom. sąd. w Nowemmieście. 


PRZYMUSOWA LICYTACJA. 


czenku za gotówkę najwięcej dającemu : 
2 presiaki, 1 cielaka i maszynę do szycia. 
Zbiórka licytantów na podwórzu u p. Wł. Rubalewskiego. 
Mazanowski, kom. sąd. w Nowemmięście. 


wn ez mama 


PRZYMUSOWA LICYTACJA 
W środę, dnia 17. 6.0 godz. 9,30 będę sprzedawał w Wawrowicach 
za gotówkę najwięcej dającemu : 
1 maneż i 1 wialnię 


Zbiórka kupców na podwórzu u p. Osińskiego. 


PO EEES 
ZOLLA aaaeeeaa 


PRZYMUSOWA LICYTACJA. > 


W środę, dnia 17. VI. rb. o godz. 10.80 będę sprzedawał w Wa- 


wrowicach za gotówkę najwięcej dającemu: 

1 maneż. 
Zbiórka licytantów na podwórzu u p. 5. Guzek. 
Mazanowski, kom. sąd. w Nowemmieście. 


PRZYMUSOWA LICYTACJA. 


W środę, dnia 17. 6. rb. o godz. 12 będę sprzedawał w Łąkorzu 
za gotówkę najwięcej dającemu : 


1 krowę. 


Zbiórka licytantów na podwórzu u p. R. Repki. 
Mazanowski, kom. sądowy w Nowemmieście. 


Siano 
około 18 ctr. ma na sprzedaż 
J. CHECHŁOWSKI, 
NOWEMIASTO, ul. Jagiel. 


'Potrzebna od zaraz 
służę ca 
ZELMOWA, NIELBARKE. 


rząd włoski przyznaje, że w pewnych wypadkach 
zaszły nadużycia, których ofiarą padły instytucje ko- 
ścielne. Z tego powodu wyraża ubolewanie i goto- 
wość pokrycia szkód materjalnych. 

W drugiej części nota włoska zarzuca Watykanowi 
naruszenie pewnych klauzul paktu laterańskiego i zwra- 
cał specjalną uwagę na „problematy polityczne”. 
Obecnie nota włoska jest przedmiotem badań w Wa- 
tykanie. 

Mimo odpowiedzi rządu faszystowskiego sytuacja 
jest w dalszym ciągu niewyjaśniona. 


Niedorzeczne doniesienia niektórych dzienników 
polskich. 


W niektórych dziennikach polskich i „Kurjerze 
Krakowskim”, m. in. w „Dzienniku Poznańskim” 
ukazała się wiadomość o tem, jakoby Papież zamie- 
rzał opuścić Watykan i jakoby Francja zaofiarowała 
Ojcu św. Korsykę na tymczasową siedzibę.  Wiado- 
mości te, jak było do przewidzenia, wyssane były 
z palca. W związku z tem Kat. Agencja Prasowa 
podaje następ. komunikat: 

„Wiadomości sensacyjne, podane przez niektóre 
dzienniki polskie o zamierzonym jakoby wyjeździe 
Ojca św. na Korsykę i t. p. sensacje, które podaje 
część prasy polskiej w związku z konfliktem Watykanu 
z rządem włoskim nietylko nie odpowiadają prawdzie, 
ale są przykró odczuwane w miarodajnych sferach 
watykańskich. 


Ryk ER dk WENA WELUROWA AŻ TAE ET RE RE ZEW 


uchwały. 

Gdyby związki komunalne wniosły przeciwko za- 
rządzeniu wojewodów o zaprzestaniu wypłacania 10 proc. 
dodatku odwołania do Najwyźszego Trybunału Admi- 
nistracyjnego, wojewodowie mają wydać skarżącym 
związkom komunalnym uzupełniające zarządzenia, po- 
lecające natychmiastowe wykonanie poprzedniego za- 
rządzenia. 


oda 6 A A UNEEI ARÓW dk © TREO WODZA WŁA RAJA ać JĄCE WW ERO RT TRA, ÓW ACO KE KA SOW POKO 


W środę, dnia 17. VI. rb. o godz. 13 będę sprzedawał w Lipin- 
kach za gotówkę najwięcej dającemu: 
I wóz roboczy. 


Zbiórka lieytantów na podwórzu u p. Kastrauów. 
Mazanowski, kom. sąd. w Nowemmieście. 


PRZYMUSOWA LICYTACJA. 


W środę, dnia 17 bm. o godz. 14,30 będę sprzedawał w Lipin- $ § 


kach za gotówkę najwięcej dającemu: 


4 krowy. 
Zbiórka licytantów na podwórzu u p. Najdrowskiego. 
Mazanowski, kom. sąd. w Nowemmieście.” 5 


EEEE GAEE Bat > KALELI ee aean 


PRZYMUSOWA LICYTACJA. 


; i o - > iw środę, dnia 17 bm. o godz. 16 będę sprzedawał w Hera ano- 
We wtorek, dnia 16 bm. o godz. 10 będę sprzedawał w Nowem- ż 


wie za gotówkę najwięcej dającemu : 


14 krów, 10 jałowic. 
Zbiórka kupców na podwórzu majątku. 
Mazanowski, kom. sąd. w Nowemmieście. 


NOE EA 


| PRZYMUSOWA LICYTACJA 


| O e 


x i 1 15.30 bed aż M iw Środę, dnia 17. bm. o godz. 17,30 będę sprzedawał w Rywał- š 
W wtorek, dnia 16. 6. rb. o godz. 19,80 będę sprzedawał W Mro- ; $ 


dziku za gotówkę najwięcej dającemu : 


2 pługi, kultywator, płvg, skrzynię do paszy. 
Zbiórka licytantów na podwórzu u p. Strzyżowskich. 
Mazanowski kom. sąd. w Nowemmieście. 
$ 
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| ©  PRZYMUSOWA LICYTACJA. 


Í W czwartek, dnia 18. 6. 1b. o godz. 13 będę sprzedawał w Tabo- 


d 
A 4. * s . s 4 + 
i rowiźnie za gotówkę najwięcej ūającemu : 


| 1 kanaęę, maszynę do Szycia, stół 


j 
i 


EJ A 4 r 
i 8 cielaków. 
Zbiórka licytaatów na podwórzu u p. A. Modrzejewskiego. 
Mazanowski, kom. sąd. w Nowemmieście. 
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PRZYMUSOWA LICYTACJA. 


i 
| 
i W czwartek, 
pówcu za gotówkę najwięcej dającemu: 
kanapę, stół i 2 cielaki. 
Zbiórka licytantów na podwórzu u p. Leńdzionów. 
Mazanowski, kom. sąd. w Nowemnmieście. 


| Książeczkę depozytową 


na nazwisko EDWIN BARAŃSKI, BRATUSZEWO, fol. 1071 
na zł 30415 UNIEWAŻNIAMY, o ile posiadacz takowej 


do dnia 30 lipca 1981 się nie zgłosi. 
Nowemiasto, dnia 12 czerwca 1931 r. 
BANK LUDOWY 
Spółdzielnia kredytowa z odpowiedzialn. nieograniezoną 


w Nowemmieście nad Drwęcą. 


$ W obu miejscowościach policja rozproszyła demonstrantów. 


| 


1 maneż, sieczkarkę, kosę, jedną parę drabi do wozu, ć 


dnia 18. 6. rb. o godz. i4, będę sprzedawał w Li- | 


8,30 wieczorem 


rewelacyjna premjera polskiego filmu ze śpiewami, osnutego na tle opery St. Moniuszki 


„HALKA 


Oszołomi, zachwyci, olśni oryginalnemi śpiewami solowemi, które pobudzają widzów do łez, rozczulają do głębi i wywołują wrażenia, jakoby cierpie- 


śpiewaków. — Orkiestra powiększona, pod Kier. kapelm. 


W roli gł. ZORIKA SZYMAŃSKA. 


wnię wzbroniony. 
Demonstracje bezrobotnych na Siąsku. 

Katowice.  Onegdaj około godziny 8-mej wieczorem 
zebrało się przy kopalni „Ferdynand* w Katowicach około 
1000 bezrobotnych. Tłum, wznosząc wrogie rządowi okrzyki, 
skierował się do gmachu województwa. Po drodze do manife- 
stantów przyłączyli się komuniści. Bezrobotnym usiłował zagro- 
dzić drogę posterunkowy. Tłum pobił policjanta, rozerwał dalsze 
kordony policji konnej i dostał się przed gmach województwa. 
W tym momencie nadjechał szwadron policji konnej i przypuścił 
szarżę do tłumu. Kilka osób zostało poturbowanych. Kilkanaście 
zatrzymano. Manifestanci rozproszyli się. 


Podobne rozruchy odbyły się w Bogucicach i Szarleju. 


Ruch towarzystw. 
Nowemiasto W wtorek, dnia 16 bm. odbędzie się: 
na małej salce Hotelu Polskiego o godz. 8,30 wiecz. zebranie 


Związku Pracowników Kupieckich. Uprasza się o przybycie 
wszystkich członków. Zarząd. 


Notowania kupców zbożowych w Teruniu 
z dnia 11. 6. 131 r. 
Ceny rozumieją się za 100 kg. franca stacja naładowanie 


' na Pomorza. 
Pazenica dworska 


20, 0— 30 50 
26.50-27.00 
25.00— 25,50 


Żyto 
jęczmień targowy 


Owies 2 8.(0—293.( 0 
Mąka pszenna 65 proc. —52.00 
Mąka żytnia — 42.00 


Gielda zbożowa w Poznaniu. 


Notowania oficialne z dnia 13. 6. 
Płacono w złotych za 100 kg. 


Żyto —28.50 
Pszenica 30.75—31.25 
Jęczmień przemiałowy 27.00—28.00 
Owies 30.00—31.00 
Mąka żytnia 41.50—42.50 
Mąka pszenna 65 proc. 50.00—53.00 
Otręby żytnie 19.00—20.00 


Otręby pszenne 17.35—18.25 


Za redakcję odpowiedzialny: Walenty Stawieki w Nowemmieście, 
Za ogłoszenia redakcja nie odpowiada. 

W razie wypadków, spowodowanych siłą wyższą, przeszkód w 
zakładzie, strajku itp.. wydawnictwo gnie odpowiada. za dostarczenie: 
pisma, a abonenciz nie mają prawa domagania się niedostarczonyck* 
numerów lub odszkodowania. 


Sorne i 


ma bydło i konie 
odbędzie się dnia 1-go lipea 1931r. 


Kalendarzowy jarmark na dzień 17 czerwca 1931 ZNOSI SIĘ; . 
PĄCZKOWSKI, sołtys. 
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Waga nie klamie, 


mówi tylko prawdę, że 


Pac 
p a, 


Centralina 
Michałowskiego 


dokonuje cudu, Świnie nie 
chorują i tuczą się o dwa 
miesiące wcześniej bez trudu. 


Źądać wszędzie tylko w ory- 
ginalnem opakowaniu. Wy- 
strzegać się naślsdownietw. 


Gdzie niema wysyła: 


Fabryka Ceńiraliny 
Michałowskiego 
Poznań, 


ul. Dworkowa nr. 9. 


= + 1 "JAG BIE CE. Fag aż 327" 
sy BOŃCZA WELON LE A REA 


Może się zgłosić zaraz |  Dobrowolna licytacja 
dziewczyna „.  fodbędzie się w czwartek, dnia 
do drobiu i trzody chlewnej w Lubawie u p. Jana 


> 118 bm. 
MARSZAŁEK, BIAŁAGÓRA | Jankowskiego o godz. 10 przed 
p. Rakowice, 


południem : 
| e E ETE 1 pług 2-skibowy, 5 brón lekkich, 
Skład i młóckarka, I żniwiarka i waga 
j z mieszkaniem, nadający się do decymalna, wał w trzech kawa- 
każdego interesu, wydzierżawię łach itd. 
od zaraz, Zarazem sprzedam 


| JAN JANKOWSKI, 
tani 
Ho samochód 


g 


LUBAWA. 


| ĄT -$ > : r" . 
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czteroosobowy w dobrym i la ogłoszenie Topolewskiego 


marki „Sam. : i Ostrowskich 
NOWINSKA, 


donoszę, 
NOWEMIASTO, 19 Stycznia 9.|że byłem zmuszony dom Opu- 


gdyż zagroażno mojemu 


ścić, 
życiu. 
FRANC. TOMASZEWSKI, 
TERESZEWO. 


MAJ. TABOROWIZNA 
ma jeszcze 
trawę 


na łąkach na 2 pokosy do sprze- 
Wiadomość we dworze. 


Sól bydlęcą 


poleca 


W. SEROŻYŃSKI, 


skład żelaza 
NOWEMIASYO, Rynek. 


dania. 


nach aa kad  aak_ sa 
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